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Pieśń młobYcfy
Ra chwałę Soją nućmy wraj,
Sratnie ^obajmy błonic; 
pófiśmy młobji, póki cjas, 
ttiecb ogień w swcacl) płonie! 
Rie staji serc nam jaben wróg, 
©at nam bopomój Sóg!

© Soje ojców, prjcwóbj nam! 
5tajemy pob ©wym jnakiem, 
pobąjać chcemy bo (twych bram, 
Weselnym krocjyć sjlaEiem;
Prjej Chrysta pana, Soje nas?, 
Rab nami trzymaj straj!

Karol IR i c h e j b a.

Srnieto |04ecia Hiepobległośct 
państwa polsfiego.

Pobniosłe, uroczyste chwile prjejyła cała polsta.
Prjeb bjiesięciu laty jmartwychpowstała Rajjaśniejsja 

■Kjecjpospolita, wielfie, potęjne niegbyś mocarstmo, któremu 
.sąbjone było prjcjść męcjarnie bługicj niewoli bla prjysjłej 
więksjej świetności. Roj barta prjej trjy sąsiebnie państwa, 
ijęcjała polsta prjej 150 lat. Rarób jebnaiknie pogobjił się 
•j tą niewolą. 5 pokolenia na potolenie prjetajywano bąjenia 
;bo wolności, porwał się narób na głos Kościusjti. Ł>jwig» 
nął się w latach: 1831 i 1863. 21 choć jbawało się, je te 
.powstania były sjaleństwem, to jebnaf otajało się, je to 
była wola Soja. Wielcy męjowie polscy, j 2lbamem iRictie- 
wicjem na cjele, ucjyli narób polsti wytrwałości i pracy, a 
•całe pofolenia wraj j nimi janosiły gorące mobły bo Soga: 
„©jcjyjnę, wolność racj nam wrócić, panie**. Słagali oni 
o wielfą wojnę łubów, w prjecjuciu, je j tej trwi wsjyst- 
kich narobów jmartwychwstanie polsta, najywana „Chrys
tusem narobów**. 5 moblitwą na ustach jnosill cierpliwie 
Polacy wicjienie i tatorgi na Syberji.

2lj wresjcie prjysjła wielta wojna łubów — a bla pol
sEi na bjiejowym jegarje wybiła gobjina jmartwycfjwstania. 
Rarób cały był bo tego prjygotowany — bo tata była wola 
Soja. 21 Sóg jeslał cjłowieta opatrjnościowego, Etóry sta- 
nął na cjele, a tym był Jójef piłsubsti. ©n to jgarnął pob 
opietuńcje strjybła swego bucha wsjystfich wiernych synów, 
ftórjy boń j trjccl; jaborów bąjyli, i „tych j SRurmanu, Sy- 
ł»etji i 2lmcryfi.

Cięjtie prjejyła polsta chwile w bobie jej jmartwych- 
wstania: granice nic były uporjąbfowane, wrogowie cjyhali 
je wsjystfich stron, w fraju był głób i nębja powojenna. 
Rlarsjałet jójef piłsubsti na cjele wiernego, bohaterskiego 
narobu boEonał cubu nab Wisłą, obparł horby bolsjewie- 
•tie, japrowabjił w kraju łab i porjąbef.

£>jiś, po 10-ciu łatach, juj wyrajnic wibjimy, je polsta 
ibjie tu wielkiej prjysjłości, fu chwale i potębje.

UrocSYStośd w stolicY-
Wielkie święto KMecia Riepoblcgłości państwa pol- 

stiego obchobjiła cała polsta — najurocjyściej jebnaf cjciła 
je stolica polski, Warsjawa. ©rubno jaiste tu sjejegółowo 
opisać eały prjcbieg urocjystości, ftóry jacjął się juj w pią
tek bnia 9 b. m. Tysiącjne rjesje młobjicjy sjfolncj ob naj- 
młobsjych je sjfół powsjeclmycb, bo najstarsjych — stuben- 
tów rójnych uniwersytetów, politechnik itp. prjeciągnęły prjej 
miasto celem ubania się bo 3«mtu Królewskiego, gbjie miesj- 
ta pan Prejybent iRościcti, oraj bo Selwcberu, bo pana 
Rlarsjałta piłsubstiego. juj w piątek obbyła się wielka 
urocjystość w gilharmonji w obecności pana prejybenta 
i SRarsjałka. Syto to wyświetlenie prjepiętnego filmu (obta- 
ju świetlnego) „pan (Cabeusj** pobług epopei narobowej 
wielkiego poety, 2lbama iRictiewicja, ftóry bjisiejsją polstę 
prjepowiebjiał.

Ra parabę wojskową prjybyły liejne obbjiały wojsk, 
©gółem prjyjechało bo stolicy 200,000 osób, pragnących prjyj- 
rjeć się urocjystościom. Rtiasto było prjepiętnie ubeforowa- 
ne chorągwiami i transparentami o barwach narobowych, 
kobiercami. (Dprócj tego, bo iluminacji jatupiono 100,000 
lampet eleftrycjnych- We wsjystfich kościołach obprawione 
były urocjyste nabojeństwa. Ra polu wyścigowem, tak jwa« 
nem Rlototowstiem, obbyła się wielfa rewja wojsk, w której 
wjięli ubjiał prjebstawiciele obcych mocarstw. Kewja wypa- 
bła świetnie, postawa wojsfa polskiego jaimponowała cu» 
bjojiemcom. Urocjysty pochób prjesjebł prjej główniejsje uli
ce stolicy bo grobu „Riejnanego jałnierja**, gbjie jłojono 
liejne wieńce. Ra placu, jwanym botąb placem Saskim, o- 
becnie najwanym imieniem iRarsjałta piłubsfiego, obbyła się 
wielfa manifestacja narobowa.

Wiecjorem obbyły się urocjyste prjebstawienia. jabawy 
łubowe w partach » ogrobach, koncerty orkiestr wojskowych 
na placach-

Sył to w istocie rabosny bjień.

Warszawa pr^ek l(0=ciu laty.
Jutr?cntę«niepobległości polski poprjcbjił upabet cesar

stwa niemieckiego, które bnia 8 listopaba 1918 roku prje- 
stało istnieć. W bniu tym Wilhelm II=gi jrjctł się tronu 
i w całych Riemcjech wyouchla rewolucja, która ster rjąbów 
jłojyła w ręce prjebstawicieli łubu. Rębnym j pierwsjych 
troków nowego Eanclerja nowych Riemiec, lEbćrta, było po
lecenie, wybane generał gubernatorowi okupacji niemieckiej 
w Polsce, non Sesclerowi, aby najpójriiej bo bnia 1 grub
nia 1918 roku obbał jarjąb kraju w ręce polskiego rjąbu, 

Sof ?. Sr. M
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o cjem bnia 9 listopada Sescler jaunabomił Kabę Kerjen* 
cyjną. Kómuocjcśnie atmorzyły 5if bramy twierbjy magbo 
bursEiej prjeb Komcnbantcm piłsubstim i jego miernym bru-- 
hcm, So5nfow5fim. IV niebjielc bnia 10 listopaba o gobji* 
nie w pół bo 8 mej rano prjybył bo Warsjawy l\omenbant 
piłsubsEi, powitany na bwoycu prjej Jbjisłuwa ts. £ubo* 
mirsfiego, cjłonEa Kaby Kegcncyjnej. W mgnieniu ofa bo* 
wiebjiała się o tem Warsjawa i niebawem tłumy jaległy 
całą ulicę tlloniusjti, gbjie jamiesjEał, i sąsiebnie, mjnosjąc 
oEjjyEi na cjeść Komenbanta.

IV ciągu bnia nabesjła bepesja ob rjąbu lubelsEiego, je 
obbaje się be? jastrjejeń bo byspojycji Komenbanta.

po popołubniowej Eonfejcncji Kaba Kegencyjna wysłała 
bo Komisji Cifwibacyjncj w Krafowie i bo Koła polsEiego 
w pojnaniu następującą bepesje:

„©Eupacja niemieefa przestała istnieć. Komenbant pił* 
subsfi prjybył bo Watsjawy. Wjywamy wsjystEich jebra* 
nych prjebstamicieli stronnictw bo Warszawy celem utwo* 
rjenia Kjąbu Karobowego*.

XV niebjielę rano jacjęły się juj pierwsze utarcjEi j oEu« 
pantami i piermsje wypabEi rozbrajania Kiemców.

©bbjiały wojsEa polsEiego jajeły o gobjinie 10 wieczo* 
rem Selweber i obwach, oraz rozstawiły posterunEi na obu 
mostaefy. Hiilicja objęła wybjiał niemiecEiej policji Eryminal* 
nej w Katusju. powstałe pob wieczór we roszystEieh obbzia* 
łach nicmiecEicł> raby jołniersEie wysłały o gobzinie 11 w no» 
cy belegację bo Komenbanta piłsubsEiego celem omówienia 
spoEojnej ewaEuacji Kicmców z polsfi.

Kajajutrj w ponicbziałcE bnia 11 listopaba ob rana juj 
rojpocjęto rozbrajanie Kiemców, Etórjy tu i owbjie stawiali 
jbrojny opór ataEującym ic£> cjłonEom p. ©. XV. i jolnierjom 
wojsEa poisEiego.

KajwięEsza walEa rozgorzała o północy na placu €ea» 
tralnym, gbjie obbjiał niemiccEi, strzegący biur „polijei=prae» 
sibium“, obmówił wybania wielfich japasów broni, sEonfis* 
fowanycb lubności prjej cały cjas trwania oEupacji. Kiemcy 
wytoczyli Earabiny maszynowe i rzucali granaty ręcjne — 
ostatecznie jebnaE po parogobjinnej walce musieli ustąpić.

Dnia 11 listopaba o gobjinie 6 wiecjorem prjemasjero* 
wał prjej miasto pierwsjy transport rozbrojonych jołnierjy 
niemiecEiej pob esEortą polsEiego wojsEa, obsyłanych w Eie» 
runEu Kalisza.

Kównocje^nie uEajał się na ulicach XVarsjawy rabosny 
poc^ób StljatcjyEów, uwolnionych prjej polaEów j niewoli 
niemiecEiej. XVitano ich oErjyEami na cześć Francji.

Do wojsEa polsEiego zgłosiło się w ciągu bnia 800 
•aEabemiEów, Etórych obbano bowóbcy 36 p. p. £egji aEabe* 
micEiej. Xljbrojono ich, umunburowano (zachowali tylEo swoje 
cjapEi stubencEie. XV pałacu namiestniEowsEim aEabemicy 
jbjęli portret tzinbenburga, a zawiesili portret 
subsEiego, umiesjcjając na obwrotnej stronie tego portretu 
swoje pobpisy.

Koroną tego historycznego bnia było pięciogobjinne po« 
siebjenie Kaby Kegencyjnej, w Etórem wjiął ubjiał równiej 
Komenbant piłsubsEi. Skończyło się ono jnanem orębjiem, 
prjeEajuiącem brygabjerowi piłsubsEicmu włabję i nacjelne 
bowóbjtwo wojsE poIsEich-

Po 1 184 bniach oEupacji niemiecEiej XVarsjawa obetchnę* 
ła naresjcie wolną piersią.

Djień 12 listopaba jastał juj w Uiepobległą polsEę.

3) Kronika szkolna wsi Komorniki.
(Ciąg dalszy).

Do gminy szkolnej w Komornikach należą dobra szla
checkie Borowo. Przystanek kolejowy odległy jest od szko
ły o 1 kilometr, majątek Borowo o 2 i pół kilometra.

Gmina Komorniki należy do parafji działdowskiej. Star
sze dzieci obowiązane były do uczęszczania do tamtejsze
go kościoła w niedziele i święta. Również i na lekcje kon
firmacji uczęszcząją do Działdowa we czwartki i piątki przed 
południem. Starsze dzieci udają się do Działdowa na do
roczny egzamin kościelny i szkolny.

Dnia 1 kwietnia 1910 roku zorganizowana została przez 
władze kościelne superintendentura w Działdowie. —

Wieś Komorniki leży w bezpośredniem sąsiedztwie la
sów i wody, to też domowe zajęcia dzieci odbywają się 

w warunkach zdrowotnych, co wpływa dodatnio na start 
zdrowia dziatwy,

W lecie 1899 roku panowała w całej okolicy odra, jed
nakże nie pociągnęła za sobą ofiar w ludziach.

W roku 1899 zmarła w szpitalu w Niborku uczennica, 
Augusta Olbrych, urodzona dnia 22 marca 1891 roku, na 
zastarzałe ropne zapalenie ucha środkowego. W tymże roku 
lekarz, dr. Siebert z Działdowa, badał stan oczu dziatwy 
i w wielu wypadkach stwierdził jaglicę. Leczenie oczu dzieci 
i dorosłych polegało na zapuszczaniu kropli, przepisanych 
przez lekarza. Czynność tę powierzono nauczycielowi. 
W pierwszym roku czynił to bezpłatnie, w następnych la
tach władze wyznaczyyły mu za tę pracę 1 markę kwartal
nie. Nauczyciel jednak zrzekł się tego wynagrodzenia i speł
niał nadal tę pracę bezinteresownie. Dr. Siebert wyprowa
dził się do Niborka, gdzie został lekarzem powiatowym.. 
Na jego miejsce przybył dr. Samland, później dr. Eckart.

Dnia 20 września 1904 roku przybył lekarz, radca dr. 
Jauser z Królewca dla zbadania jaglicy. Znalazł czworo- 
dzieci chorych (w październiku poprzedniego roku choro
wało siedmioro). Zarządził on, żeby chore dzieci umiesz
czono w szpitalu św. Jana, aby zapobiec zawleczeniu cho
roby do nowego budynku. ...

Dziećmi, choremi na jaglicę, opiekował się od dnia 1 
kwietnia 1907 roku dr. Pauly z Niborka, a w 1908 roku 
dr. Dieckhoff z Działdowa.

W roku 1907 wybuchł pomiędzy dziećmi w majątku, 
Borowo dyfteryt. Ofiarą padł 7-letni uczeń, Karol Faga- 
schewski. (Dalszy ciąg nastąpi).

Sprawy polityczne.
Polska. Z powodu uroczystości 10-lecia Niepodle

głości nadesłały pisma z uznaniem dla Państwa Polskiego,, 
oraą życzenia świetnej przyszłości następujący przedstawi
ciele państw: Stanów Zjednoczonych, Czechosłowacji, Peru, 
Bułgarji, Jugosławji, Łotwy, Norwegji, Estenji, Anglji, Ho- 
landji, Japonji, Danji, Grecji, Turcji, Szwajcarji, RumunjL 
Hiszpanji, Włoch i Francii.

— Na uroczystem posiedzeniu Sejmu i Senatu, zwoła- 
nem z okazji 10-lecia Niepodległości Państwa Polskiego,, 
wzięli także udział członkowie socjalistycznej frakcji nie
mieckiej, Koła żydowskiego, ukraińscy członkowie Bloku 
Bezpartyjnego. Przemawiali: marszałek Sejmu, Daszyński, i- 
marszałek Senatu, dr. Szymański.

— Pan Marszałek Piłsudski był przed paru dniami goś
ciem posła Stanów Zjednoczonych, Stetsona, który na Jego 
cześć wydał śniadanie w siedzibie poselstwa przy ulicy 
Świętojańskiej. Poseł Stetson w entuzjastycznej mowie na 
cześć Dostojnego Gościa wyraził się, iż jak Waszyngton 
jest ojcem Ameryki, tak Marszałek Piłsudski jest ojcem na
rodu polskiego. Pan Marszałek, podniósłszy zasługi Ame
ryki wobec Polski, gdy była w potrzebie, wzniósł toast na 
cześć Stanów Zjednoczonych.

B u ł g a r j a. W mieście Czyrpanie rozpoczęto budowę 
wielkiego szpitala, który nazwano imieniem „Bratniej Polski

Rumun ja. Utworzony został nowy rząd przez przy
wódcę narodowej partji chłopskiej, Maniu.

RZECZY CIEKAWE.
Stan żywego inwenarza w Polsce. W listo

padzie 1927 roku przeprowadzono w Polsce spis inwentarza 
żywego. Niedawno główny urząd statystyczny ogłosił jego 
wyniki. Wedle tego spisu mamy: koni 4,127,000, bydła ro
gatego 8,602,000, świń 6,333,000. owiec 1,119,000. Przed
ostatni spis inwentarza żywego dokonany był w roku 1921.. 
Porównanie liczb wykazuje, że bardzo znacznie wzrosła 
liczba koni i świń, mniej zaś bydła rogatego, natomiast 
liczba owiec zmniejszyła się.

Ograniczenie polowania na zające. Słaby 
zwierzostan w niektórych powiatach województwa warszaw
skiego spowodował, iż wojewoda wydał rozporządzenie roz
szerzenia zakazu polowania na zające-szaraki. Normalnie 
okres polowania na zające rozpoczął się w dniu 1 z. m., 
jednak na terenie powiatu nieszawskiego zakaz będzie obo
wiązywał do 31 z. m. Przedłużenie zakazu będzie obowiaj 
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zywało w okresie trzyletnim. Na terenie powiatu gostyniń- 
skiego sezon polowania na zające trwać będzie w tym ro
ku zaledwie 7 dni. Zakaz bowiem będzie obowiązywał do 
dnia 31 grudnia, ra następnie od dnia 7 stycznia do dnia 
31 października 1929 roku. Na terenie powiatu łowickiego 
zakaz trwał do dnia 31 października r. b.

5 fraju i ąe śtniata.
Ł jiałdowo. Uroczystość KMecia niepodległości poi* 

sti wypadła w Łjiałdowie bardjo uroczyście. W sobotę jra* 
na w obu kościołach odprawione zostały nabożeństwa dla 
młodzieży sjfolnej. Stare sale jamtu frjyjackiego zapełniły 
się po brjegi djiatwą wszystkich sjfół. po nabożeństwie u* 
dano się do gmachu sjfoły, gdzie odbył się pięfny, pobnio* 
sły obchód, po obiebjie odbyła się w sali „Óotelu polskie* 
go" Tlfabemja, urządzona prjej Jwiąjef Kolejarzy, Tłumnie 
jebrana publiczność wysłuchała odczytu, śpiewów i pieśni, 
wjnosjae głośne okrjyfi na cjeść polski, pana prezydenta 
JKościcfiego i pana ittarsjałfa piłsudsfiego. © godzinie 7 
wieczorem tłumy ludności zgromadziły się na cmentarzu poj 
ległych pobejas wojny, prjy sjosie Ujbowsfiej. Wsjystfie 
licjne groby nietylfo polafów, lecj Ricmców i Kosjan były 
prjybrane jielenią i oświetlone barwnemi lamptami, nad ttó= 
remi unosiły się półkolem lampjony. JEicjne pochodnie, nie* 
sione od fosjar nad tłumami, podnosiły nastrój. iKęsti chór 
„Cutni" odśpiewał dwie pieśni. 3e wzniesienia prjemówł bo 
obecnych dr. Tadeusz illiehejba. SRówił piętnie i j przejęciem 
o tej radości, jafa rozpiera serce tycb wsjystfich, którjy po 
latach pracy i walf bocjekali się zmartwychwstania ©|cjy* 
jny. polsfą wyłoniła się j krwi, przelanej przez wsjystfie 
narody — to tej sfładamy hołd i pofłon wsjystfim w wiel* 
fiej wojnie poległym. Ra jafońcjenie odśpiewano chórem pieśń 
„Koje coś polsfę“. p. Starosta, p. Kurmistrj i przedstawi* 
ciel wojsfa złożyli pięfne wieńce, pochód ruszył fu miastu na 
Kynef. piętnie wyglądało nasje Łjiałbowo, tysiące świateł 
migotało w ofnacb, sjcjególnie imponująco wypadła ilumi* 
cja Katusja, oświetlonego bengalsfiemi ogniami barwy cjer* 
wonej, białej i zielonej. 3&c»»«ło się, je to jakieś jamejysfo 
j bajfi. ©golną uwagę jwracała iluminacja państwowego 
Seminarjum Raucjycielskiego, Sjfoły Mjemieślnicjei, a takje 
wielki gmach sjfoły powszechnej. Slicjną bramę triumfalną 
wznieśli folejarje. W niedzielę prjed południem prjy bjwię* 
fach orfiestry wojsfowej przeciągnął prjej miasto pochód, 
w ftórym wjięli ubjiał: wojsfo, hufiec przysposobienia woj* 
sfowego, harcerje, straż ogniowa, powstańcy i wojacy, prjed* 
stawiciele cechów i obywateli, oraj różnych jwiąjfów je 
sztandarami, ©golną uwagę zwracali czeladnicy cechu rjej* 
niefiego w białych blujach. białych fartuchach, J założonym 
u bofu jednym rogiem, w białych cjapfach j czerwonym lam* 
pasem. £icjna ta grupa wyglądała w pochodzie bardzo pięf* 
nie. © godjinie 5 po połubniu obbyła się się w sali »^o» 
telu polsfiego" uroczysta Tlfademja, na ftórej przemawiał p. 
starosta piacfowsfi, wyfazując, jafą była Polsfą prjeb 10 
laty w chwili zmartwychwstania, wymodlonego u Koga prjej 
całe pofolenia, a jafą jest djiś. £Jest to wola Rajwyjsjego, 
bo ©n jesłał nam taficl; wodzów narodu, ftórjy nas do 
świetności wiodą, pan Komendant ©arnijonu wjniósł ofrjyf 
na cjeść pana prejybenta i p. iRarsjałfa Piłsudskiego, ©r* 
fiestra grała pieśni łubowe i wojstowe, śpiewały pięknie 
chóry: seminarjalny, ,£utni* i „Sw. (ecylji". Łoch ód j 21* 
fademji przejnacjony jostał na „Kibljotekę Tubową*. 25.

— Przybycie nowych bjwonów. po długiem o* 
cjefiwaniu powitała wreszcie ludność ewangelicka miasta 
Łjiałdowa w dniu 12 b. m. nowe bjwony, prjejnacsone bla 
odbudowanego fościoła. Włabje niemieckie pobejas wojny ja* 
brały bwa duże bjwony, pozostawiając jedynie najmniejszy, 
który tej radośnie powitał swych przybywających braci, ii* 
rocjyście witjiono bjwony na przystrojonych jielenią wojach- 
W pochobjie prjej miasto frocjył ks. superintenbent Kar* 
cjewsti, Kaba kościelna, przedstawiciele obywatelstwa i licj* 
ny tłum. Łjwony ustawiono prjeb kościołem, prjcmówił bo 
zebranych fs. Karcjewsfi w jęjyfu niemieckim i polsfim. ©r* 
fiestra odegrała pieśń bjięfcjynną. Łjiewcjątfa sjfolne, idące 
w pochodjie, miały wianfi na główfach, chłopcy również 
przybrani byli jielenią. Ricbawem nadejdjie cl;wila. fieby 
bfwięfi bjwonów tych wejwą wiernych bo świątyni pań* 

sfiej, ftóra dotąd może leżałaby w grujach, gdyby K?ąb pol^B 
nie udzielił pieniędzy. łDnia 13 bm. bjwony jawiesjono na wieży.

— Oarmart na bybło i framny w bniu 13 bm. jgro* 
mabjił barbjo wielu sprzedających i kupujących- &uch w mie* 
ście był niejwyfły.

— Tybjień bjiecka. Jbiórfa, utjąbjona w Łjiałbo* 
wie i powiecie, przyniosła ogółem 2,500 jł., ftóremi niejeb* 
na łja otartą zostanie. 5 białego płótna, ofiarowanego prjej 
ts. superintenbenta Karcjewsfiego, uczennice fursów rolni* 
c?o«gospobarcjych usjyją bieliznę bjiecięcą.

— 3 e b r a n i e C o » a t j y s t w’/ p o ro j t a ń c ó w. 
Łnia 7 b. m. obbyło się w Łjiałbowie zebranie Towarzystwa 
Powstańców i Wojaków prjy ubjiale 56 cjłontów. po omó* 
wieniu tpjcaw bieżących uchwalono wysłać filfa drużyn do 
obbjiału p. W., oraj wybrano pięciu delegatów na urocjys* 
tość 10=lecia niepodległości Kjecjypospolitej polsfiej w War* 
sjawie. następnie wygłosił referent oświatowy Towarzystwa 
nauczyciel Kowalsfi referat, przedstawiając walfi o niepob- 
ległość narodu polsfiego, sytuację międzynarodową prjeb 
wybuchem wojny światowej, tworjenie się legjonów polskich, 
internowanie JRarsjałfa piłsudsfiego i legionistów, bjiałal* 
ność Komitetu narodowego w Paryżu j Kromanem Łmow* 
sfim i Jgnacym Paderewskim na cjele, oraj walfi o byłą 
bjielnicę prusfą, Twów i Wilno. W fońcu omówił jnacjenie 
obchodu 10=lecia niepodległości Kjecjypospolitej polsfiej.

P ł ośnic a. Łnia 28. 10. b. r. obbyło się w Płośnicy 
jebranie Kółfa Kolnicjego, na ftórem omawiano sprawę ja* 
fupu węgli i sztucznych nawojów.

31 o w o. W bniu 4 b. m. urjąbjiło Towarzystwo 
Kudowy Kościoła w Ołowie jabawę, j ftórej cjysty jysf 
w fwocie ofoło 2.000 jł. prjejnacjono na jafup bjwonów 
bla nowego fościoła fatolicticgo w Ołowie. — Łnia 30*go 
października rb. wylądował na polu w pobliżu 3łowa balon 
„Wilno". 3ałogę twoęjyli 3 oficerowie j Kaonu Kalonowego 
w Toruniu (kapitan Kraśfiewicj, porucjnif Kujyńsfi i po* 
rucjnik Oanusj). Kalon jostał rojebrany i obełany bo Torunia- 
lądowanie obbyło się bej wypadku.

Krasnołąfa. W bniu 1 bm. obbyło się w Krasno* 
łące jebranie Towarzystwa powstańców i Wojafów wspólnie 
j ©chotnicją Strają pożarną w sprawie jorganijowania 
uroczystości j ofajji dziesięciolecia niepodległości Kjecjypos* 
polej polskiej. W tej samej sprawie odbyły się zebrania na* 
stępujących towarzystw: polsfi Swiąjef Kolejarzy, 5- 5- p. 
Kol. i Towarzystwo Kolejarzy w Łjiałbowie, oraj Towa- 
rjystwa powstańców i Wojafów w pilicach i Towarzystwo 
©imnastycjne „Sofół" w Łjiałbowie.

Uranowiec. 3 ofajji KMecia niepodległości polsfi 
obbyło się tu w sobotę bnia 10 b. m. nabożeństwo, w ftó* 
rem wjięły ubjiał bjieci sjfolne j ©ranowca, ©aret i Kani* 
koma wraj j nauczycielstwem, oraj sporo miejscowej lub* 
ności. Ks. pastor Keimann j ©kolanowa w wzniosłych sło* 
wach uwydatnił jnacjenie uroczystości 10*lecia, jajnacjając, 
je obrobjenie polski stało się j wyraźną wolą Koją. Łla 
uwypuklenia tego sięgnął w Starym Testamencie bo historji 
3ybów, ftórych $óg wyprowadził j niewoli egipskiej i faj* 
dorajowo pomagał im, fieby ©o o to prosili. Równiej i po* 
lacy w cjasie niewoli wjbychali bo Koga i prosili ©o o wy* 
swobobjenie. Raresjcie wybiła gobjina i Kóg prjej bjiwne 
jrjąbjenie Swoje wskrzesił polsfę bo jycia, bał jej możność 
połączenia się i pokajania światu, bo jaficl; cjynów jest 
jbolną. Wsfajał na wielką miłość Koją i wyraził nabjieję, 
je taf i polska bębjie dążyła do miłości Koga, sprawiedli* 
wości i praworządności, aby obrodzenie jej było błogosła* 
wieństwem dla wsjystfich narodów. X\ajanie wywarło do* 
niosłe wrajenie na słuchacjach, ftórjy, pófrjepieni na duchu 
i j otuchą w sercu, wracali do domu, aby prjej sumienną 
pracę prjycjynić się do wypełnienia woli Kojej i podniesie* 
nia jnacjenia polsfi, 3a tak wjniosłe kajanie wyrajamy tą 
drogą fs. pastorowi Keimannowi słowa podziękowania. 
__ p. sn.

3a filfa tygodni urjądjony jostanie w całym kraju 
„Tydjień llkademika" — dochód prjejnacjony będjie na po* 
trjeby fsjtałcących się na wyjsjych ucjeiniach studentów.

Rowe pokłady węgla. W fopalni węgla „Krjcsj* 
cje" w Rlałopolsce 3achodniej natrafiono na nowe olbrzymie 
pokłady węgla. Prjeprowadjono jatem prjy współudziale ?lfa* 
demji górnicjej w Krafowie i państwowego (Jnstytutu geolo* 
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tajnego badania, ftóre wyfajały, je na głębofości oEoło 900 
metrów ^naj&uj^ się nicjnoyEle bogate pofłaby węgla jawiera* 
jącego 7.400 falorjt ciepła, cjyli odpowiadającego średniemu 
gatunkowi węgla górnośląskiego. ministerstwo przemysłu 
i pandlu jamierja Kojszerjyć fopalnie, ajeby produkcja jej 
w?rosła bo 1.200.000 tonjrocjnie.

5"”j~\i Ć o r b o n u/j
pismo j iltajur. prjej ostatnie dziesiątki lat, jafie 

prjejywaliśmy, wrogowie nasi, prusacy, be? prjerwy starali 
się o to, aby nas wynarodowić, to jest pojbawić mowy 
i bucha polskiego. Wydarli nam sjfoty polskie. pragnęli, by 
polacy na Ulajuracb napomnieli o Polsce, godność naro* 
bową utopili w japsjaństwie i w ticlisjPu. Wiebjieli bowiem, 
je tylko w tedy, gdy IRajurzy się wynarodowią, Sraj nasj 
stanie się na jawśje ici? własnością. €?y nie dnieje się po* 
dobnie na Śląsku Dolnym i Górnym bracia mili? 2lle my 
Rlajurjy wiedzieliśmy o tem i broniliśmy st£ jawjięcie. pow* 
stał j pośród nas wielki partjota majursfi, pastor u5ijew= 
jusj, wydawał pismo mazurskie „przyjaciel Cudu £ecfiego“ 
(1843), jejbjił i ufajywał wsjębjie, bubjąc bucha polstiego 
na iltajuracb, ducha odporu i świętej walki. <5by prjejacny 
ten mąj jmatł, powstała we EEu w roEu 1896 „iBajeta £u* 
dową“, w ofoło której skupiali się najlepsi synowie Hlajur. 
„<da?eta £udowa“ miała aj 2.000 cnytelniEów. W wyborach, 
ftóre się odbyły w owym cnasie iKajurjv ?&obyli w oEręgu 
sncjycieńsEo^ądnborsfim 5.694 głosów, socjaliści 400, Eon* 
serwatyści 7.100 głosów. W oEręgu łecfo>jańsborsfo*olecfim 
sprawa coprawda nieco gotjej poszła, lecz i tam polśfo* 
mazursfa lista zdobyła 2.238 głosów. (Oczywiście, je rz<?^ 
i junfrjy przelęfli się tych polsficb głosów, prześladowano 
redaEtora Karola Barfego farami więjiennemi i pienięjnemi 
taf długo, aj go zmuszono do ustąpienia. Brat óugon, gdy 
uwięzionego Karola zastępował, postał prjej srogie ówczesne 
rządy tafje pofonany. (Otrzymał ra?en&» 18 miesięcy więzienia 
i wielkie fary pieniężne. Kajń więzienną cierpiał ten bohater 
w (Situ. 2llc ofiara ich nie poszła na marne, powstało 
bowiem w Szczytnie nowe pismo p. t. „mazur", ttóre mimo 
prześladowań i cięjtich Eolcji przetrwało w walce z germa* 
nijacją aj do uEończenia plebiscytu. Wychodził potem „Ula* 
ZursEi przyjaciel Cudu", ftórego zdrajcy sprawy naszej pod* 
stępem judaszowstie pieniądze ubili. £ecj chorągiew poi* 
sko*majurska nie zaginęła, bowiem natychmiast przedstawił 
się światu nasz noąjy „ma?ur“, jato spadEobierca (Sizew* 
juszów, Sartów, Cabuszów, ffinfów. prjeciwEo całemu ogro* 
mówi jła, prjemocy, bezmyślności i ciemnoty, jaEie zalało 
naszą ziemię, płynęła łódj majursEa. 3 wiarą w ostateczne 
Zwycięstwo sprawiedliwości i dobra budowali poprzednicy 
nasi tamy prjeciw germanizacji, majurjy nieebcą przepaść 
bej śladu, lecz pragną jyć i być miłymi Bogu i ludziom i okryć 
pamięć swą błogosławieństwem. §ala wody germanizacyjnej 
nas nie porwie. Kochamy na$z lub prosty mazursfi, nasje 
rodjinne pieśni i piosenfi, bajfi, zwyczaje nabojne, ftóre nam 
chwałę przynoszą. Ufamy niezłomnie, je wezwawszy na po* 
moc boją sprawiedliwość, wspierani siłą odrodzonego Ra* 
rodu polstiego, oprjemy się złym prądom i wirom wynara* 
Oawiającym, a trudem i pracą zbudujemy £ubowi polsko* 
Htazursfiemu nowe, lepsje życie. Wasz brat.

Riborf. Samobójstwo popełnił dnia 5 b. m. w go* 
bjinach wieczornych sługa fościelny Dusza. 3marly ob cjasu 
wojny ciepiał na jafąś cięjtą chorobę, ftóra przyczyniła się 
bo targnięcia na życie. Dusja osierocił jonę i bjiecfo.

£ e f. Rowy olbrzymi proces o przemycanie foni i bybła 
rojpocjął się tutaj bnia 8«go b. m. ©sfarjonych jest 38 
osób, świadków jawejwano 200. ©starzonym jarjuca się 
przemycanie' 100 jwier?ąt i fałszowanie bofumentów w 60 
wypabfacb. — 3a gwałt popełniony na własnej nieletniej 
córce stajany jostał fowal iRuenstcrburg j Coebellsbof na 
bwa lata bomu tarnego oraj utratę praw honorowych na 
przeciąg trjecb lat.

3 e świata.
Ra wyspie Sycylji, nalejącej bo Otalji, nastąpił 

straszliwy wybuch wulkanu tfitna. £a®a zalewa całe miasta 

taf dalece, je tylfo cjubEi wiej fościelnych są widoczne. Ty* 
siące robjin zostało be? dachu i mienia, wiele osób jostało 
Zalanych gorącą lawą.

' 5 a tonął otręt „Westris". 108 osób znalazło śmierć 
w oceanie.

Pora&nif gospoMrsfi.
SR y b l a n y płyn z Easztanóro.
Dojrzałe fasjtany trjeba najpierw podsuszyć. Rasienie 

ich furcjy się wtedy, a gruba brunatna sfórfa pomarsjejy 
się i łatwo ją obdzielić nojem, albo jejeli są więfsje ilości 
Easjtanów, mojna je cienko rojpostrjeć i młócić cepami. 
Jejeli przyrządzamy małe ilości krochmalu, powinniśmy te 
obłusfane fasjtany ususzyć i jetrjeć na jwyfłej tuchennej 
tarce, jemleć na młynku, lub potłuc w stępie, ©trjymaną 
w ten sposób mącjtę wsypać bo czystego naczynia i zalać 
jimną, ale barbjo czystą wodą, w takiej ilości, jeby mącjfe 
prjyfryła. po 12 godzinach bofłabnie całą tę miajgc wymię* 
sjać, najlepiej rękami, lub brewnianą.łopatfą i prjetrjeć ją 
prjej sito. Ra pojostałą masę nalewać filfa (2—3) raję 
wodę, fajborajowo przecierając prjej sito, powtarjać te cjyn* 
nośc co lub x/2 gobjiny, bopófi wsjystfie płatfi froch5 
malu nie rojpusjeją się w wobjic. W tafiej wobjie pierje 
się tylfo folory, bo biała bielizna nabiera żółtawego odcieniu. 
Rie nalejy używać bo jalcwania miajgi fasjtanowej ciepłej, 
a tylfo jimną wodę, bo inacjej nie bębjie się pienić i nie 
wciągnie w siebie brudu j bielizny, ponieważ fasjtany jawie* 
rają bujo frochmalu ofoło 28 proc., cjyli więcej nij barbjo 
bobre gorjelnicje jiemniaEi, wiec mojna je prjerabiać rów* 
niej i na trocbmal. W cjasie ostatniej wojny zastępowały 
one nawet mydło.____________________________________

prosimy o topłacame prenumeraty.
Wesoły fqcif
U dentysty.

— Panie! pan wyrywa mi juj trjeci jąb j prjobu, gdy 
mnie boli jąb trjonowy.

— To nic! Po kolei bojbjiemy i bo jębów trzonowych

 Ogłoszenie,
Kupujcie

Kalenbars bla 2Ha3urón>, 
wydany staraniem Kedafcji „kajety SRajursfiej", oraj 

Kalenbar3 dla (gmangelifóm, 
wydany staraniem Kedafcji „Rowin" na rof 1929.

K-ujdy nabywca otrjyma jato bezpłatny dodatef
Kalendars ścienny.

Cena 1 jł. 50 gr., dla nasjych Czytelników 1 jłoty. 
Kalenbarjc nabywać mojna u panów nauczycieli w wios* 
fach, w Działdowie u p. p.: ©ebamsfiego, Jaegertha* 
la, Jębrjejewsficgo i Wybrańca, a tafje w Warszawie, 

___ ________ w Kedafcji, yoja Rr. 1 m. 10.____________ 
(Sielda.

Kynef pieniężny, Rą giełdtie warsjawsticj płacono 
w bniu 16 listopaba ja dolar jł.

Kynef jbojowy. Ra giełdach jbojowych w Wa»sja* 
wie płacono w bniu 16=go listopaba ja 100 filo: 3yto 37,00, 
pszenica 47,50, jęcjmień browarny 37,25, jęcjmień na fasję 
?5 50, owies jednolity 37,00, fuchy rjepafowe 45,00, fuchy 
lniane 52,00, otręby jytnie 2s,00, otręby psjenne 28,00, łu* 
bin niebiesti 24,00, mąfa psjenna 4/0 21 84,00, mąta psjen* 
na 4/0 65»procentowa 76,00, mąfa żytnia 70«procentowa 
50,00 jł.~ _________________________________
,©ajetalRajursfa“ i „U o w t h y“ pisma, poświęca* 
ne sprawom ludu ewangelickiego, wychodzą co niebjielę. pre* 
numerata fosjtuje miesięcznie 00 grosjy, ja przesłanie bo bo* 
mu 10 grosjy, rajem 70 gr.. co wynosi kwartalnie 2 jłote.
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